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Warunki prenumeraty 


w Warszawie z odnoszeniem 
miesięcznie Mk. 5.500.,000.— 
bez odnoszenia „ 5.000.000.— 
neprowin. mies. „ 5.500.000.— 
Zegrenicą „ 10.000.000.— 
Za zmianę adresu _ 150.000.— 


WARSZ. OKRĘGOWY KOMITET ROBOT- 
NICZY P. P. S, 


wzywa wszystkich robotników i pracow- 
- ników do całodziennego strajku w dn. 1-$o ma- 
M wzywa robotników do organizowania mili- 
£ji fabrycznych, wzywa biorących udział 1» po- 
ie do zachowania porządku, pochody for- 
mować należy 6-tkami, uprasza fabryki i Zw. 
Zaw. do przyłączania się do pochodów dzielni- 
_ owych wś. wskazanych poniżej adresów, ko- 
__ Mifety dzielnicowe winny przystąpić/niezwło- 
M Cznie do organizowania milicji dzielnicowych. 
Każda dzielnica winna wyznaczyć komendanta 
(0) Wzywa się Towarzyszów partyjnych do 
Apigywania się w lokalu O. K. R. (AL Jerozo- 
ko kie 6) do milicji centralnej. 
|| ,, Wzywa się Towarzyszki i Towarzyszów 
do zapis ywania na kwestarki | kwestarzy na 
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emisyjnego, d wraz z nim rozpocznie się 
gospodarczem Polski nowa era — 
aprowadzerie stałej waluty polskiej. 


tydzień, 
u: W swem exposé, wygłoszonem przed 
 Xomisią budżetową Sejmu, prezes Rady 
- Ministrów porównał urzeczywistnienie pro- 
ramu sanacyjnego z wielką kampanią, któ- 
_ Fa rozpoczęła się odrazu od wyprowadzenia 
a tront rezerw, jakie skarb państwa posia- 
a. Ostatniem decydującem posunięciem 
Megicznem ma być uruchomienie Banku 
) i s ego, 
. „Mimo, iż od tego decydującego posu- 
cia dzieli nas tylko żydzień i mimo, iż 
ecydować oro będzie nietylko o najbliż- 
NEJ przyszłości gospodarczej Polski, ale 
sywrze wielki wpływ na ukształtowanie 
SIĘ zarówno wewnętrznych, jak i zewnętrz- 
nyeh konjunktur rozwoju na daleka bardzo 
te, nic dotąd nie wiadono, czy komplika- 
Je. nieodłączńe od takiej refórmy, są 
Przedmiotem troski Rządu. czy one zostały 
Poważnie przestudjowane : w- zainteresowa- 


Pewziać, aby wielka — pospiesznie wpro- 
A Wadzaną A oil nie wywołała zamętu 
| + Nie zaciążyła w przyszłości na układzie 
 4ąosunków i ustosunkowaniu się sił gospo- 
aTczych Państwa. b 

Stworzenie Barku polskiego i wprowa- 
enie złotego pociąga za sobą nietvlko-li- 
i dację Polskiej Krajowej Kasy Pożycz- 
owej, która była regulatorem kredytu pur 
Pk: oto. i hietylko wycolanie z obiegu mar- 
P Płatniczym, ale wytrąca z równowagi. do- 

wy czasowy system kredytu państwowego 
„af otychczasowe pojęcia o wartości pienią- 

. Si 

| i Rząd, który dotychczas szastał. fanim 
AV „Stosunkowo łatwym kredytem, a w okre- 
mo Sanacyjrym, - przy. wstrzymaniu druku 
- Nafki polskiej na cele gospodarki państwo- 
apa aprobował czas dłuższy dalszy druk 
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1 Redakcja przyjmuje interesantów od 1 — 2 po pot. 
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Administracja czynna od 9 do S-ej bez przerwy. 
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Wobec zmiany wa 


pcczątku tej nowej ery dzieli nas tylko 4 
MA SUR. 


Aych ministeriach i co Rząd zamierza przed. 


C ul polskiej, która łat kilka była środkiem ` 


| dag 77 17 
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Warszawa, Wtorek 22 Kwietnia 1924 r. 
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zbiórkę majową na oświatę roboiniczą w se- 
kretarjacie O, K. R. 

Zbiórki na dzielnicach w dn. 1 maja wy- 
znacza się na godz, 9 rano: Dzielnica Śródmiej- 
ska — Al, Jerozolimskie 6; Warszawski Wy- 
dział Kobiecy—— AL Jerozolimskie 6; Dzielni- 
ca Jerozolima — Chłodna 41; Wola - Czyste— 
Wolska 44; Powązki — Okopowa 30; Ochota— 
Grójecka 59; Mokotowska — Bagatela 12a; 
Praska przed Kościołem św. Florjana; Gro- 
chowska przy stacji kolejowej; Czerniakowska 

'— Czerniakowska 193; Powiśle — Solec 68; 
Nowe Bródno i Pelcowizna — Syrokomli 22; 
Starówka — Stare Miasto 38; Marymont — 
ul. Marymoncka. „oł 

Godz. 10 m. 30 wiec na Placu Teatralnym. 

Godz. 2 pp. uroczysta Akademja Majowa. 

+ Uprasza się przedstawicieli Związków Za- 
wodowych o porozumienie się z Komitetem 
Maiowym Warszawskiego OKR-u. i 

4 aidit aiai 


A | 


luty. 


tej marki na cele gospodarki prywatnej, sta- 
je wobec barjery, której ani on sam, ani 
popierane przezeń ugrupowania kapitali- 
| styczne nie mogą przekroczyć. 
Jednocześnie społeczeństwo, zdemora* 
lizoware ciągłym spadkiem marki i nieprzy- 
Wiązujące żadnej wagi do jej wartości, 
$taje prawie nagle wobec faktu otrzymania 
do rąk pieniądza zdrowego — o stałej war- 
tości. Dlatego nie dość jest zrównoważyć 


t 


budżet państwowy, trzeba również zatrosz- | 


czyć się o zrównoważenie budżetu zarówno 
całego życia gospodarczego, jak i budź 
każdego poszczególnego obywatela. —. 
Jedyną dregą, która do tego celu 
wadzi, jest opanowanie drożyzny! 
Sprawę walki z drożyzną Rząd obec- 
ny, zapatrzony w jeden cel: sanację skar- 
bu—-pozostawiał dotąd, jak wiemy, ma ubo- 
czu, a nawet więcej — lekceważył ją czy 
nie doceniał! Dziś, gdy droga sanacji skar- 
bu dobiega do pomyślnego zwrotu, czas po- 
| myśleć o sanacji Warurków bytu ogółał 
| Narazie znamy statut Banku emisyjnego i 
drogi, jakie on określa dla swej działalnoś- 
| ci; wiemy o szczegółach zmiany ustroju pie- 
Braden i orjentujemy się, w jaki. s 
dokonana zostanie zmiana waluty — nic je- 
, dnak nie wiadomo, czy Rząd zastanawia się 
| nad skutkami zmiany i czy prz 


mgr M v przygotowany 
jest na“ wszelkie dające się "przewidzieć 


Jedna konferencja o reformie banków 
| „państwowych i nawych. formach. kredytu 
| państwowego oraz mianowanie komisarza do 
_ spraw. oszczędności i kredytu społecznego— 
| me rozstrzyga sprawy. W 
spojrzeć -— wszędzie nastręczają się wąt- 
pliwości:. czy ąd zdoła w, zakreślonym 
terminie wycofać stare znaki pieniężne, czy 
obieg znaków nowych będzie dostateczny, 
| czy. likwidacja kredytów P.K.K.P. znajdzie 

równoważnik w postaci kredytów Barku 
polskiego, czy stała wartość nowego pienią- 
dza da'się pogodzić z. obecnie stosowaną 
b. wysoką stopą procentowa — oto wszyst- 
kie zagadnienia, których mie przedysputo- 
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| okoliczności. 
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Za zwrot rękopisów redakcja nie odpowiada, 
konto czekowe P. K. O. Nr. 175 | Numer pojedyńczy 250.000 m 


Kasa czynna od ii do 2. 
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Ceny ogłoszeńs Š 


w tekście (przed kron.) 
Nekrologi 

zwyczajne BRL 
o drobne za jeden wyraz 10, „ 
m Ceny ogłoszeń p $ 

Q za wiersz wysokości £ milime 
Dla poszukujących pracy 50% rab 
Ogłoszenia w Neniedzieln. o 25% 
Fantazyjne i tabele (bilanse) 50% 
Ogłoszenia przyjęte po zamknię 
Adrmntnistracii o 10% drożej. 


Ceny ogłoszeń w złp. płatne w m 
kach, obiiczonych podług kursu 
dniu zapłaty. ix 

Za terminowy druk ogłoszeń 
nistrtcja nle odpowiada. 
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wano, nie przemyślano, może nawet nie 
poruszono w kompetentych sferach rządo- 
wych. A id wszystkiem tem góruje je- 
dno zagadrienie, czy zmiana waluty nie 
wywoła, jak przewiduje wielu, nowej fali 
drożyzny i czy Rząd znajdzie dość siły, 
aby ją opanować, 

W chwili, gdy najbardziej czuwać trze- 
ba nad sposobem przystosowania cen do 
mowej waluty — miema żadnej instytucji, 
któraby proces ten kontrólowała! Ani jedno 
roz dzenie w tym kierunku nie zostało 
wydane, ani jednej wskazówki nie dano, ża. | 
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A 
dna konferencja w tej sprawie nie od 
się. Owszem —- słychać nawet, że sam R 
zamierza „przewalutowywać” różne 
w górę. "Pm 
Po zrównoważeniu zdrową walutą 
dżetu państwowego trzeba usilnie dbać 
zrównoważenie budżetów większej n 
obywateli, do czego tylko opanowanie dro“ 
żyzny przyczynić się może. W przeciwny 
razie wytrącany dalej z równowagi bu 
poszczególnych obywateli — musi w 
oać nadal z równowagi budżet Państwa. 


na 


Sprawa nadużyć. 


p 


ciwnikami Kasy Chorych, tymczasem 
potrzebuje elementu ideowego, 
szczerze oddanego budowie tej 
botriczej. Wreszcie ułatwia nadużycia z 
orgarizacja pracy, nieudolne kierownik 


ICZCĄ 


| Sprawa nadużyć w Kasie Chorych wy- | 
| wołała żywe zaniepokojenie w szeregach 
| ubezpieczonych. W óstatnich dniach w Sej- 
! mie prawica rozpoczęła atak na Kasy Cho- 
rych, a wkrótce potem ujawnione zostały 


miljardowe nadużycia przy wypłacie zasił- | Ten stan wymaga uzdrowienia, wo 
| ków. ` g | go tow. Szczypiorski zgłosił 
Tego rodzaju zdarzenie w instytucji, | rezolucję: RAA 


| przeznaczonej dla warstw pracujących. mi- 
siało zwrócić na siebie uwagę przedewszyst- 
, kiem ze strony ubezpieczonych. 
| | To też klub P.P.S. i ich przedstawicie” 
| te;w Zarządzie K. Ch. zażądał łącznie z ca- 
łą lewicą natychmiastowego zwołania po- 
| siedzenia Zarządu. Odpowiedni wniosek zo- 
stał uchwalony na posiedzeńiu komisji 0- 
śólnej, w której lewica ma większość, 
Posiedzenie Zarządu zostało zwołane 
na piątek 18 b. m. Klub P.P S. zdecydował, 
że odpowiedzialność za tak w ostat- 
nich czasach nadużycia w Kasie Chorych 
' spada na większość chadecko - fabrykanc- 


„1) Zarząd przyjmuje do wiada 
dymisję p. dyr. Śell „ W związku z 
misją Zarząd poleca Prezydjum 
funkcji dyrckcji do czasu wyświe 
całokształtu nadużyć w Kasie Chorych. 

2) Jednocześnie Zarząd poleca sp 
cjalnej komisji, złożonej z prezydjum Zar 
rządu i prezesów 3-ch komisji stałych. do- 
kładne zbadanię organizacji pracy w | 
Ch., oraz aktów personalnych wszystkich 
pracowników, celem prz ia zmi 
w składzie personelu Kasy. ;  *« 

Wnioski swe komisja najdalej w 
miesiąca złoży Zarządowi. ; 


ES 


ką i jej dyrektora p- Sella. 3) Zarząd poleca prezydjum 

Wobec tego masi towarzysze w Zarzą- | Maale | bieewałka sekcji pa 

| Šie zamierzali zgłosić wniosek o złożenie A a E T 
a T T E ra Większóść chsgłećko-iabryleanakia 


P. Sell zrozumiał, że on ponosi znacz- 

e SR a, Gad ad tel Poda 
nadużycia, czego prz i i 

swoją dymisję. Nie mety to 


zgłosił” onito go nocześnie Zarząd powołał komisję r 
pong od ostrej krytyki, podjętej przez reorganizacyjną, która. z prowac 
OW. ego. biurøwości K, Cb. 


o Tow. Szczypiorski podkreślił, że środ- 
ki, jakie zastosował p. Seli po ujawnieniu 
nadużyć, nie są zadawalające. Aczkolwiek 
nie ulegało wątpliwości, że winę znaczną 
za dopuszczenie do nadążyć ponoszą: kie 
rownik kontroli p. Morawski i kierownik 
sekcji p. Zbrożek, jednak żaden z nich 


W skład komisji weszli Greff 
chacki oraz tow. T. Hartleb, i. 

Ostatnie posiedzenie Zarządu K 
wykarło, że najgorsze nadużycia w 
bvnajmniej nie przerażają fabryka 
chadeków. Raczej odnosi się wraże 


egr i są i kę, ułatwiają walkę z Kasą C 
przez dyrekcję nie został zawiesżony. Tów. | "317 na rexe, L ają «zie 
Szczypiorski zaznaczył, że pierwszy ħi rych, sieją bowiem ni é do niej, ws 


regach samych ubezpieczonych. 
Klasa robotnicza Warszawy wi 
czynić wszystko, aby naszym towa 
w Zarządzie pomódz w uzdrowieniu 
Chorv.h i usunięciu z niej gospoc 
decko-endeckiej, 


został zawieszony, gdyż jest chadekiem, 
i zaś cieszy się specjałnemi względa- 
mi p. dyrektor. i WOJEN" 
Wogóle — mówił tow. Szczypiorski 
Przyczyna nadużyć tkwi w tem, że do Kasy 
Przyjmuje się urzędników, polecanych 


przez endecję i chadecję. Ludzie ci są prze- 


_"KUBU 'I N1K wtorek, 22 kwietnia 1924r, 


"AFERA ŻYRARDOWSKA. 


rzek , komisji sejmowej, powołanej do rozpa- 

_trzenia afery żyrardowskiej dostarczyć w cią- 
ref logia: i argumentów usprawiedki- 
cych na piśmie. 

Posiedzenie komisji wyznaczone zostało w 

zku z tem na dzień 24 b. m. Dotychczas 

Kucharski obrony swojej nie przedłożył. 


(x ; ł m a 

owy ciężar 

dlia pracowników. 
W „Dzienniku Ustaw” z 17-go kwietnia o- 
ono rozporządzenie Prezydenta Rzeczy- 
olitej Polskiej o podniesieniu stawek po- 
tku dochodowego d dochodu z uposażeń 
bowych, emerytur i wynagrodzeń za naje- 


pracę. 

Na podstawie art. 1 ustępu 1 a) i art. 2 
awy z dnia 11 stycznia 1924 r. o naprawie 
bu Państwa i reformie walutowej (Dz. U. 
. Nr. 4 poz. 28), oraz zgodnie z uchwałą 
t Ministrów z dnia 11 kwietnia 1924 r., za- 
a sięsco następuje: , 

$ 1. Poczynając od dnia 1 maja 1924 r. 
yższa się na całym obszarze .Rzeczypo- 
ej stopę procentową skali, przewidzianej 
11 ustawy z dnia 10 stycznia 1924 r. (Dz. 
P. Nr. 13 poz. 110) dla państwowego po- 
dochodowego od dochodu z uposażeń 
vych, emerytur i wynagrodzeń za naje- 


fwszym stopniu dochodu z 0,3% do 2%! 


” " 04% n 21% 
„ „ 05% » 22% 
” 4 07% , 22% 
`% ” 09% " 23% 
w s 11% „ 25% 
” m 14% " 29% 
"” n 1,1% " 33% 
n p 2% -n 38% 
p „ 25%.» 4,2% 
” w 3% ” 5% 
A h 35% „ 58% 
s O 45% „ 6,7% 
Š% foh 55% n 15% 
7 s 1% „ 92% 
+ m 85% " 10% 
fe > 10% „104% 
” " 115% „ 129% 
* n 13% „142% 
2 „,. B6% „14,7% 
p 


143% „153% 
15% „158% 
157% „16,5% 
165% „17,19% 

T 113% „1189 
18,1% „18,47 
188% n 1995 


RAJ a 195%; „19,6% 
3. Rozporządzenie niniejsze wchodzi w 
> z dniem ogłoszenia i obowiązuje na ca- 
obszarze Rzeczypospolitej do końca roku 


- Im mniejszy dochód, tem większa podwyż- 


x Cd 


Otrzymujemy następujący komunikat: 
„Otrzymuję wiadomości o wyzysku ze 
ly posiadaczy letnisk podmiejskich powia- 
/arszawskiego, żądających za lokale cen 
iernych. Niniejszym ostrzegam, iż zgod- 
art. 23 Ust. z dnia 2/VII — 1920 roku o 
-zaniu lichwy (Dz. Ust. Nr. 67-20 poz. 449) 


$ 


Ikie wykroczenia na tle wyzysku przy 
owaniu mieszkań letniskowych ścigane 
z całą surowością obowiązujących prze- 


: Skargi osób zainteresowanych kierować 
eży do Starostwa Warszawskiego (Długa 
15, pokój 8) lub do miejscowych postepunków 


Starosta Warszawski 
St. Okulicz. 


"Nakładem „Naprzodu” w Krakowie wy- 
z druku broszura p. n. 

-~ Kto się zbogacił, kto zubożał 
(Bilans pięcioletniej inilacji). 

Ć / Napisał M. Ignotus. 
Autor, opierając się na bogatym materjale 
ctów i cyfr, wykazuje, jak to inflacja boga- 
bankierów, przemysłowców, kupców i ob- 
ników a ubożyła szerokie warstwy ludno- 
pracującej. Autor podkreśla zwłaszcza bo- 
nie się przemysłowców i dostawców przez 
aloryzowane zaliczki i kredyty. Jako 
ję, autor podaje skandaliczną panamę 
dowską i w związku z nią rzuca myśl, u- 
wienia specjalnego podatku od wizy 
tych przedsiębiorstw, które wzbogacił! 
e w taki rabunkowy sposób. 


N 


Ex minister skarbu,*p. Kucharski, przy”. 


Przeciwko endeckim metodom rządzenia 
ma kresach. 


Konferencja obwodowa P.P.S. Mato- 
polski Wschodniej, która obradowata we 
Lwowie, uchwaliła następującą rezolucję: 
, / Konferencją obwodowa ‘stwierdza, że 
na tak zwanych Kresach Wschodnich, a tk- 
że we Wschodniej Małopolsce, utrwalają 
się niebezpieczne i zatrważające stosurki, 
które są przeszkodą dla wprowadzenia mor- 
tainego współżycia pomiędzy narodowoś- 
ciami, kraj ten zmieszkałymi, Ograniczenie 
wolności obywatelskiej, wolności prasy i 
stowarzyszeń, stosowane przedewszystkiem 
wobec obywateli narodowości ukraińskiej, 


samowola organów w La i represje, - 


niszczenie kolnictwa 3 aińskiego prze” 
jawiająssię w rozmiarach, przypominają- 
cych stosunki policyjne z najgorszych okre- 
sów Tryp sm dawnych mocarstw zabor- 
czych. RER 

Konferencja. obwodowa, re; tuja: 
ca proletarjat polski tej części ju, pro- 


testuje jaknajenergiczniej przeciwko szyka- | 


nowaniu tak zwanych mniejszości narodo- 
wych i odgranicza się od tych sier społe- 


| czeństwa polskiego, które-w nacjonalistycz= 
nem zaślepieniu te policyjne metody gospo- 
darowania Kresami tolerują i aprobują. 
Konferencja z radością wita wałę 
ostatniego kongresu P.P,S,, w której posta- 


wiono sobie za cel stworzenia na Kresach | 


stosunków, w których tzw, mniejszości ua- 
rodowe znalałyby pełną swobodę rozwoju 
naroddwo - kulturalnego przez całkowite i 
rzeczywiste równouprawnienie wszystkie 
obywateli bez różnicy wyznania i , 
wości, przez piętnowanie polityki szykan 
administracyjnych, prześladowań narodo- 
wościowych i wyznaniowych, przez wpro- 
wadzenie samorządu gminnego w miastach, 
wę wsiach, w powiatach i województwach, 
przez wprowadzenie autonomii terytorjal- 
| nej dla mniejszości, zamieszkujących zwar- 
| te obszary na w ie R pospolitej, 
| z zachowaniem praw «ludności er, i 
„wzywa naczelne władze partji e 
nia wysiłków, aby rezolucję te zostały zrea- 
lizowane, 


Pod opieką Narodowej Demokracji. 
g (Korespondencja własna). 


KREMNICKI WYPŁYWA W AUGUSTOWIE. 


„ 


Augustów, 16 kwietnia 1924. 


Dnia 13 b. m. zjawił się w Augusto- 
wie” aresztowany w swoim ózasie herszt 
bamdy faszystowskiej Kremnicki, znany z 
wypadków grudniowych na placu Trzech 
Krzyży w r. 1922; on to bowiem okazał 
się owym drabem w szarej burce, kierują: 
cym strzelaniną do robotników. ; 

_ „Dowiadujemy się, że po wyjściu z wię- 
zienia, bez żadnych środków na utrzyma 
nie i wyjazd do Augustowa, Kremnicki 
udał się do Związku Hallerczyków, który 
widocznie zaopiekował się nim, Pa powro- 


' cie.do Augustowa Kremnicki zmienił się do 
niepoznania i ma wygląd raczej zamożne- 
go ica, niż posiadacza 
mieuprawianego w ciągu 2-ch lat, m przy- 

,tem zadłużonego ośrodka, który otrzy- 

i mat (!/) w maj. Bargłówka, a którego, ku 

, powszechnemu oburzemiu i rozpaczy sąsia- 

| dów, którym stałe wyrządzał krzywdy, po- 
zostaje w dalszym ciągy właścicielem. 

|. Tak w Polsce „karani” są kierownicy i 

| przywódcy, zbrojnych zamachów endec- 

| kich, reakcyjne zbiry najgorszego rodzaju! 


TELEGRAMY. 


Sprawa odszkodowań. 


MACDONALD -O SPRAWOZDANIU 
„RZECZOZNAWCÓW. 

York, 21 kwietnia. — (P. A. T.). Mac- 
donald przemawiając tu na zebraniu partji 
Pracy wyraził zadowolenie, że wszystkie 
kraje stoją za nim 6 ile chodzi o jego kon- 
cepcje, iż sprawozdanie rzeczoznawców 
winno być przyjęte w całej rozciągłości. 
Premjer dodał, że są wprawdzie w tem 
sprawozdaniu rzeczy, które mu się nie po- 
dobają i inne, które mu się podobają, jed- 
nakże, gdyby wszyscy chcieli się zajmować 
szczegółami, to pozostałoby się dosłownie w 
tej samej sytuacji, jak pierwotnie, gdyby 
nawet doszło do zawarcia układu w tego 
rodzaju warunkach, to nie znalazłoby się ni- 
gdy dobrej woli u podstaw tego układu. 
Mam 'nadzieję, mówił premjer, że dopro- 
wadzę dò wykonania sprawozdania rzeczo- 
znawców w całości i natychmiast. Maocdo- 
nald — zaznaczył w dalszym ciągu, że spra» 
wozdanie wskazuje jasno na to, iż gdyby 
jeszcze przez 2 lata stosowano taką polity- 
kę, jak w okresie ostatnich dwóch czy trzech 


lat, to zniknęłaby zupełnić nadzieja na od- | 


by 
b 
dowa 
P 
P. 
mumik: 


udowę Europy i nie byłoby również żad- 
nej nadziei. uregulowania gprawy 

ń, bezpieczeństwa i pokoju. Premjer 
zapewnił, że podejmie wszelkie wysiłki w 
pracy, zmierzającej w tym kierunku. 

remjer uważa, iż dopuszczając Niem- 
cy do Ligi Narodów uzupełni się tylko skład 
tej „organizacji, 0 którą chciałby premjer 
oprzeć pokój Europy. 

oruszając sprawę wewnętrznych sto- 
sunków w Niemczech, premjer oświadczył, 
że uważa ruch  ultranacjonalistyczny w 
Niemczech za groźbę poważną i niebezpie- 
czną dla Europy, a godną pożałowania dla 
Niemiec. Zdaniem Macdonalda polityka so- 
juszników była w znacznym stopniu odpo- 
wiedzialną za to ' iesienie się nacjonali- 
zmu niemieckiego. -Premjer uważa, że jest 
rzeczą pilna, aby sojusznicy wysłuchali 
słów nięmieckich. Największem niebezpie- 
czeństwem, zakończył premjer, jakie grozi 
Europie ze strony Niemiec, nie są zbrojenia, 
lecz to niebezpieczeństwo, które tkwi w 
dziedzinie przemysłu. 


OŚWIADCZENIE KANCLERZA MARXA, 


Diisseldori, 21 kwietnia (PAT.), „Diis | 
ogłasża oświadcze» | 
który zaznaczył, że ` 


saldorier Nachrichten” 
nie kanclerza Marxa, 
rząd niemiecki będzie współpracował z 
rzegzoznawcami, przedew: przez 
wzgląd. na okolice okupowane. Kanclerz u- 
waża. iż odbudowa jedności ekonomicznej 
i finansowej Rzeszy jest możliwa do osiąś- 
nięcia jedynie przez uchylenie granicy cel- 
oraz zniesienie zakazu $ ej ko- 
ikacji między terenami okupówanemi 
i nieokupowanemi. - : i 


nej, 


NIEMCY O POGLĄDACH RZECZO- 
` ZNAWCÓW. 


Paryż, 21 kwietnia. — (P. A. T.). Pre- 
zydent Banku Rzeszy dr. Schacht oświad- 


czył przedstawicielom prasy, że elaborat 
rzeczoznawców opiera się na finansowych i 
ekonomicznych zasadach, którym pod żad- 
nym względem nie można nic zarzucić. Do- 
ktorowi Schachtowi wydaje się jednak, że 
rzeczoznawcy przecenili zdolności płatni- 
cze Niemiec przy ustalaniu sum, 
Niemcy mają płacić w pierwszych latach. 
Dr. Schacht obawia się, że finansowanie do- 
staw w naturze napotyka na samym począt- 
| ku na trudności, jakkolwiek wszystko zale- 
| ży od przyszłego ekonomicznego rozwoju 
| Niemiec, Dalej zaznaczył Schacht, że o- 
| świadczenie to składa bez żadnych ukrytych 
| 


myśli, gdyż jest przekonany, że interes 
Niemiec e. ken tgjiownytw ri wypeł- 
nienia w lojalny s przyjęt zez 
nich zobowiązań. W toku i teti a i 
Niemcami a Ententą nie należy przykładać 
zbytniej wagi dọ szczegółów. Konieczne 
| jest doprowadzenie jeżeli nie do definityw- 
nej umówy, to przynajmniej do ogólnego 
rozwiązania, a niektóre sporne pu 
mniejszej wagi możnaby uregulować pó- 
źniej, Ani na chwilę nie należy zapomińiać 
6 tem, jak koniecznem jest, aby Niemcy na- 
| fowrót nawiązały ekonomiczne stosunki z 
| sojusznikami, a przedewszystkiem z Fran- 
| cją. Jest ważną rzeczą, zdaniem dr. Scha- 
chta, aby uregulowanie sprawy nastąpiło 
| przed wyborami w Niemczech, gdyby było- 
| by to najlepszym środkiem do złagodzenia 
| namiętności politycznych, w czasie 
| rów należy. przeto zaniechać wymiany not 
| dyplomatycznych i uregulować sprawę w 
| drodze specjalnej wymiany zdań pomiędzy 
odpowiedzialnymi mężami stanu. 
POGLĄD RZĄDU FRANCUSKIEGO, 
Paryż, 21 kwietnia. (PAT) „Temps” 
donosi, iż rząd francuski zawiadomił dele- 
| gacje francuską komisji odszkodowań © 
| swych poglądach w sprawie raportu rzeczo- 


do ewentu 
nych sankcji, któreby należało zastosować 

| Ba vi k nowych uchybień ze strony rza» 
du Rzeszy. ( y 


An a 


Ar. 110". - 


Pożyczka posia we Płoczęch, 


Rzym, 21 kwietnia. (PAT.) Pożyczka 
połska, subskrybcja której odbywała się 
przez jeden dzień, została pokryta 11-krot- 
nie. W ten sposób sybskrybujący otrzymają 
tylko 8% sum podpisanych. ` 


Posy a „Litwa 1. Rained, 
, „Berlin, 21 kwietnia. (PAT.) Pruskie 
ministerjum rolnictwa ogłosiło rozporzą 
nie, mocą którego granica niemiecko-litew* 
ska i niemiecko - kłajpedzka ` zostają za- 
mknięte dla przewozu bydła rogatego i nie" 
rogacizny. Jednocześnie w drodze rozpo. 
rządzenia anulowane zostały wszystkie poe 
yzwolenia na import, udzielany obu tym kra- 
jom, Rozporządzenie to spowodowane zo” 
stało zamknięciem przez dyrektorjat kłaje 
pedzki izby rolniczej w Kłajpedzie, wobec 
czego ministerjum rolnictwa nie ma 
tecznej kontroli nad pochodzeniem i sta+ 
nem zdrowia bydła przywożonego z Kłaje 
pędy. Ze względu zaś na zniesienie granicy 
celnej między Kłajpedą i Litwą ministe- 
rjum niemieckie zmuszone jest zamknąć 
także niemiecko-litewską 
wozu bydła. 


* * | 
- Małandia a Swiety, 
Haga, 21 kwietnia. (PAT.) Dnia 24-ga _ 
kwietnia rozpoczną się w Berlinie ponowne 
rokowania holendersko - rosyjskie w spraw 
wie podjęcia normalnych stosunków pomiię« 
dzy obu krajafni. $ 


„Kopenhaga, 21 kwietnia. — (P. A. T.). 
W konsekwencji oficjalnego komunikatu o 
rezultatach powszechnych wyborów odbyły 
się posiedzenia ji  parlamentarm 
stronnictwa socjal - demokratycznego i ko» 
miteta wykonawczego tego stronnictwa dła j 
rozważania sytuacji, jaka wywiązała się 
wskutek i ia przez króla Staunin- 
gowi misji tworzenia nowego gabinetu. Przy« 
jęto jednogłośnie decyzję Stauninga podjęs 
cia się tej misji Wedlug obiesających. tu 
pogłosek, Stauning ustalił już listę nowego 
rządu. Nazwiska przyszłych kandydatów 
nowego gabinetu podane będą do wiadomo 
ści publicznej w cze t j. dnia 24 b, 
m. Nowy Rigsdag otw: zostanie w. dniu 
29 b. m. / « 


lirateim Partia Pay. 


-| b „21 ietnia—(P. A. T). We» 
gii anta iwa „ił 


granicę fla przéj | 


i 
s 
1 


4 


A made (inteligentny Pat 
n trawailistów (i i wynas 
łazł w Londynie jakichś „niezależnych tras 

wailistów''17?! Chodzi tu trak „A „Niee 

zależną Partję Pracy“, którą nadwiślański 
Poryżatiniz” PAY przezwał — trawailista- 
mi... Przyp. Red.) odrzuciła wniosek, zmie 


rzający do uwolnienia Niemiec od zobowią* 
zań odszkodowawczych. j 


` NARADY FASZYSTÓW. 


nym znajdują się następujące sprawy: roze 
patrzenie sytuacji politycznej w kraju orañ 
sytuacji wewnętrznej partji, nominacja dy- 
rektorjatu i ęcie zagac ; 
czy posłowie mogą równocześnie zajmować: 
naczelne stańowiska w partji. 

KRWAWE STARCIA WE WŁOSZECH. 
Nicea, 21 kwietnia, 


AMNESTJA W TURCJI 


Angora, 21 kwietnia. (PAT.) Zgroma» 
ie narodówe uchwaliło amnestję dia 


jących amnestji na zasadzie 
traktatu iozańskiego. 
W KALKUCIE. 
sięz a 21 kwietnia. (PAT.) W 
procesji, o się przed n be 
przyszło aptina 3 mirer przyczemń 
policja musiała użyć broni, W całej okoli= 
cy panuje wielkie i ie. i 


— Rozpoczęły się w Królewcu uroczystości % 
pawodu  200.letniej rocznicy urodzin Emanueš* 
Kanta, ` ) z KA 

— W Pitsburgu zmarła znakomita aktorka ‘de® 


+ 


|, O a O OZ ZA A Z AZ a ZZ O O Z ZE O PORE RE Z ZE RED ZE OZ WRO ZZ OO ZZ E W A KO A A OZ a Z ZZ ZOZ ETZ AZ ZO ZOO Z O ZAZNA WEZ A NE GN. NAA PODDA. 


| angelska Marja Corolli, , 
— Papież przyjął pietgrzymkę studantek 


wersytetu lwowskiego, oraz uczniów liceum w POf 
| znaniu. 59 
udaranaśła 


|| > Rada maczelma Ligi townswystwm Ceerwon® 
| fo Ktyża zbierze się w Paryżu 23 kwietnia ODE" 


| w. Reb. Spot. Spot. Warzawa, Wola 44 
| Robotnicza Kasa 


Oszczędności 
_ r. tti oil rd 


Warszawa, Wolska 44) - 
przyjmuje 


WKŁADY 


począwszy od 1 zł. p. na długie i krótkie 
terminy, odpowiednio opro» 
 eentowane, zabezpieczone 
ma majątku Związku. 
Towarzysze Robotnicy!' nie dawaj- 
_ ĉie swych pieniędzy wrogom klasy pracu- 
_ ącej! Lokujcie swe oszczędności w Ro- 
botniczej Kasie Oszczędności. ` 


RZ ZOE REY EPO e R 
Kursy wakacyjne 


i) 
Z W r. b. odbędzie się przeszło 200 kursów 


_ wszechnych, w szczególności: 25 dla nauczy- 


188 końcowych). 
Dła kwalifikowanego nauczyciełstwa od- 
! ie się 6 kursów tak zw. ogólno-polskich: 
jw Krakowie humanistyczny i połonistyczny, w 
aliszu o Polsce współczesnej, w Warszawie 
— fizyko - matem., w Poznaniu — przyrodni- 
czy fbiol.), w Warszawie — matematyczny. 
Kursy przygotowawcze do wyższego kur- 
3u nauczycielskiego przewidziane są jak do- 
ląd: fizykó +> matem. końcowy'w N. Sączu, ro- 
bót i rys. w Grybowie, humanistyczny w Łodzi 
1 ahe - matem. w Poznani. 
ł dnia 3 lipca będzie uruchomionych o- 
gólem 125 kursów, od 4 sierpnia — 74; pozo- 
stąłych 8 kursów rozpocźnie się w połowie 


Najwięcej kursów projektuje się w Okr. 
Szk. Warszawskim (64). i Poleskim (22); poza- 
tem w Okr. Szk. Białostockim odbędzie: się 20 

ów, w" Krakowskim 6, w Lwowskim — 
li, w Łódzkim 17, w Pomorskim 17, w- Pos- 
Znańskim 15, w Wileńskim 10, w Wo i 
3, Województwo Śląskie organizuje 12 kur- 
Sów, /W powyższej ogólnej liczbie mieszczą 
SIĘ też kursy, urządzone staraniem samorzą- 
ye 3w Okr. Szk. Połeskim i jeden w Wo- 
; „ŻĘ Prócz tego Związek Naucz. Szk. Poa 

zz ych i Chrz. Stow. Nauczycielstwa u- 
r: adzają Pewną liczbę kursów samodzielnie; 
N zczegółowy rozkład jaa ukazał się w. 
N-rze 5 Dziennika Urz, W? R. i O. P. (poz. 47) 
pre dö nabycia w handlu księgarskim wraz z 
Ka Inikiem do nauczycielstwa i kartą wpiso- 


dniu 


n) ng 


ti 


; 
| 
| 


Termin zapisów na kursy kończy się w 
1 maja 1924 r, i 


Z : e 
muzyki. 

KONCERT POŚWIĘCONY TWÓRCZOŚCI 

STANISŁ. NIEWIADOMSKIEGO. 
Przegląd programów i koncertów. 

Stamisław Niewiadomski nie próbował sił 
p h w dziedzinie większych form muzycz- 
4 aj ograniczył się prawie wyłącznie do pie- 
L Ale jako pieśniarz polski zdobył sobie od 
waa trwałe, poczesne i dobrze zasłużone 
d €jsce 'w dziejach polskiej muzyki. Niewia- 
Omski jest z krwi i kości romantykiem, z u- 
A za oienia lirykiem. Obok Noskowskiego, 
_ _seńskiego, Karłowicza, Galla — to on właś- 
sd stworzył klasyczny typ polskiej pieśni ro- 
antycznej , Natura nawskroś pogodna, ko- 
N ająca świat i ludzi — tę swoją pogodę, a za- 
dzem polskość w znaczeniu najprzepyszniej- 
nie a Umiał wyrazić w melodjach, w harmo- 
TA w rytmie swoich pieśni. Taką jest jego 
maśkowa dola”, cykl pieśni do słów Koaop- 
ickiej, które wsiąknęły w społeczeństwo, sta- 
R jednemi z najpopułarniejszych: „Nie swa- 
wg mi cię swaika...', „Jakże cię mam brać 
| Ni EWczyno...' — komuż nie są zńane? Pieśń 
h wiadomskiego jest w formie przejrzysta, w 
ś nie ie zwięzła; jest wycyzelowana tax, „aby 
R do niej dodać ani nic z niej nie było moż- 
| wać — i dlatego jest do pewnego stopnia 
torem. Niewiadomski organicznie nie znosi 
£ SU W utartem znaczeniu tego pojęcia i 
zi łego s $0, jeśli tylko może. To ciekawy rys 
"4, srodków harmonicznych. Może się cza- 
e pie aawet niepodobać temat, z którego czer*: 
już matchnienie; można więc naprawdę mieć 
dość wojny i szabli, pod wszelką postacią, 
Mimo to trudno oprzeć się temperamento, 
z. Mo dzieńczemu, tym błaskom, jakie biją np.. 
kh v (druga z niedawno wydanego cy- 
do słów Makuszyńskiego). ; 
"IS korcercie „Wydziału Kultury" „Maki” 
e Jedna z najlepszych jakie znam wy* 
„awczyń pieśni naszego kompozytora; p. St. 


wakacyjnych dla nauczycielstwa szkół po- | 


ciełstwa kwalifikowanego i 182 dla niekwalifi- | 
kowanego (w tem 64 tak zw. początkowych i ; 


ADAŚ ai BÓR 


łyńskim |. 


| siada podobieństwa. Nazywa 


| 


Ruch robotniczy 
Z życia pastji 


W SPRAWIE ZRYWANIA PLAKATÓW 
» P. P. S. 


Warszawski Okręgowy Komitet Robotni- 
czy P. P. S. wzywa wszystkich towarzyszów na 
dzielnicach i w Związkach Zawodowych, by 
zauważywszy iż plakaty, klejone przez P. P. S. 
są zrywane przez policję, natychmiast dawali 
znać do W. O. K.R. telefonicznie Nr. tel. 
317-32, lub osobiście, Al. Jerozolimskie 6. Na- 
leży podawać w jakim komisarjacie policyjnym 
zrywane są plakaty ewentualnie Nr. policjanta 
zrywającego plakaty. _ 

Związek Zawodowy Dozorców Domowych 
proszony jest o natychmiastowe zawiadamia- 
nie W. O. K. R., gdzie i kiedy policja każe do- 
zorcom domowym zrywać plakaty. 

Należy komunikować W. O. K. R. Nr. po- 
hcjanta i komisarjat policyjny. 

Warsz. Okr. Kom. Rob. P, P, S. 


WARSZAWSKA KONFERENCJA MIĘ. 
-  DZYDZIELNICOWA, ; 


W czwartek dn, 24 b. m. o godz. 7 w 
lokalu O. K. R. Al. Jerozolimskie: 6, odhę- 
wa: się Konferencja gwa wyc 
na którą winni przybyć Komitety dzielni= 
cowe w pełnym składzie, członkowie O, K. 
R. oraz mężowie zaufania P. P. S. z fabryk 
i zakładów. 


POCZTÓWKI Z PIEŚNIAMI ROBOTNICZEMI. 


Nakładem Wydziału Finansowego C, K, W. na 
rzęcz „Centralnego Funduszu Prasowego P. P, S." 
zostały wydane 4 pocztówki z pieśniami robotni- 
czemi: © 


„Międzynarodówka”. 
„Czerwony. Sztandar”. 
„Na barykady”. 

„Gdy naród do boju”, ^ 


Cena sprzedażna każdej pocztówki 150 tys mk. 
. Organizacjom partyjnym i robotniczym z raba- 
"tem j4. 
| Zamówienia adresować: Sekretariat © K. W., 
Warszawa, Warecka 7. _. SUAS 


W NIEDZIELĘ DN. 27 B. M. ODBEDĄ SIĘ 
W WARSZAWIE NASTĘPUJĄCE WIECE: 
dla Dzielnicy Śródmiejskiej: — o godz. 10 

m. 30 w sali Muzeum Przemysłu i Rolnictwa, 
Krak.-Przedm. 66. Przemawiać będą tow. tow. 
posłowie: Jaworowski i Perl, radny Dewódz- 
ki, Neubauer i inni; 

dla Woli - Czyste i Powązek — o godz. 
110 m. 30 w sali Teatru Popularnego, Wolska 
róg Młynarskiej — przemawiać będą tow. tow. 
radni: Piłacki, Szpotański oraz Podniesiński, 
Woszczyńska. 

dla Pragi — o godz. 10 m. 30 w sali Tea» 
tru Praskieso — przemawiać będą tow. tow. 
posłowie: Arciszewski, Praussowa, radni: 
Mamczar, Ziółkowski oraz Kurowski i inni; 


= 


, 
r 
. 


are SESSO? TRENET STERTY CYT TE oa Aan 


Argasińska. Prócz tego do konkursu dla słu- 
żenia sztuce powszechnie lubianego i szano- 
wanego profesora stanęły obok chóru „Harty” 
pod dyrekcją p. Lachmana inne najlepsze siły 
śpięwacze Warszawy: pp. Trąmpczyńska, Do- 
bosz, Michałowski. 

kk" 

Filharmonja zaznajomiła nas z paru nie- 
znanemi dotychczas dziełami polskiemi: z sym- 
ionją Maliszewskiego i „symfonją” Szyma- 
nowskieśo, Symłonja Maliszewskiego  skon- 
struowana jest wedle reguły, posiada inwencję 
tematyczną miłą, polifonjię nieszczególnie bo- 
gata ani zawiłą; w miarę rozwijania się, w ka- 
żdej części dalszej staje się coraz bardziej in- 
teresującą,. „Temat z warjacjami”* (część 3) — 
o bogatej rytmice, trzyma uwagę słuchacza na 
uwięzi od poczatku do końca, ani razu nie 
staje się nudnym. ; gi 

„Symfonię Szymanowskiego — dałem w 
cudzysłów, bo do ustalonej formy niewiele po- 
się „Pieśnią o 

nocy” z utworów Dywana, Mewlana, Dżelale-, 

din, „Rumi* — (tłomaczenie Tad. Micińskie- 
| go). Jest to poemat symfoniczny.. Jak już z 
| tytułu samego i z liczby opusu (op. 27) można 
i wnosić — pochodzi z epoki, w której Szyma- 
nowski ze szczególnem upodobaniem kąpał się 
w nastrojach Wschodu. Muzyka a tej " 
| fonji" jest przedewszystkiem obliczona na efekt 
| kolorystyczny i to zadanie swoje spełnia sr 
, skonale. Ponieważ ma być niezadługo w Fil- 
mieli sposob- 


| 


harmonji powtórzona, będziemy 
ność zaznajomić się z nią bliżej, 
SŁ y pr 


. * % 

Wśród, powodzi koncertów i koncertantów 
trudno o każdym z osobna się rozwodzić. 
Alfred Hoehn wystąpił znowu kilkakrot- 
nie. Powoli sąd o tem niewątpliwie pierwszo- 
rzędnym wirtuozie fartepjanowym krystalizuje 
się. Jest to — jak wiemy — mistrz środków: 
t. zn: niezrównany pod względem wszystkiego. 

| co wchodzi w pojęcie techniki fortepianowej, 


\ 


HE 
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dła Nowego Bradna — o godz. 12 w poł. 


w sali Tow. Kulturalno - Oświatowego, Syro- ' 


komli 22. Przemawiać będą tow. tow. ławnik 
Szczypiorski, radna Budzyńska - Tyłicka oraz 
Dąbrowski, Modliński; 


dla Starówki—o godz. 11 rano w sali kina 
„Kordjan”, Dłaga 9. Przemawiać będą tow. 
tow. radni: Buliński, Dobrowolski, Wojcie- 
chowski, oraz Gliszczyńska, Skarzyński; 

dla Dzielnicy Jerozolimskiej — o godz. 12 
w poł, w sali Zw. Zaw. Dozorców Domowych, 
Leszno 48. Przemawiać będą tow .tow.: rad- 
ny T. Hołówko, oraz Karpiński, Kowalew, 
Żerkowski. 

dla Dzielnicy Marymont — o godz. 2 w 
poł. na Słodowcu za Młynem przy ul. Ma- 
rymonckiej. Przemawiać będą tow. tow.: Wey- 
cher Szymanowska, Garlicki, Kowalew, Ro- 
manowski; ` 

dla Dzielnicy Ochota — o godz. 2 pp. w 
sali dzielnicy przy ul. Grójeckiej 59. Przemas 
wiać będą tow. tow.: Berger, Dubois, Moraw- 
ski; 

dla Dzielnicy Grochowskiej — o godz. 1-ej 
pp. przed dawną fabryką zapałek. Przema- 
wiać będą tow. tow.: poseł Praussowa, Dłu- 
śoszowski, Kurowski, Szulc; i 


Dzielnica Praska. W środę, dn, 23 b. m,, o $ 
7 w lokalu dzielnicy, Brukowa 29, odbędzi 


ie się po- 


iedzenie komitetu dnielnicowego. Sprawy b. waż- 
m obecność wszystkich członków komitetu ko» 


meczna 


Ruch zawodowy 


WARSZAWSKA RADA ZW. ZAW. 


W środę, dn. 23 b. m., o godz, 6,30 pop. 
w: lokalu przy ul. Wareckiej 7, odbędzie się 
Konterenęja Zarządów Związków Zawodo- 

Sekretarjat Rady prosi o przybycie 
„pełne Zarządy Związków. ` 

Bacz(póć człoskifwie Oddziału Wars. Kelne- 
rów, Dnia 25 b. m. (piątek) w tokalu przy ul. 
Stare Miasto Nr. 38 o godz. 1% w nocy odbędzie 
się nadzwyczajne (Ogólne Zebranie członków i 
wprowadzonych. zdwodowców z  Iporządkiem 
dziennym: 1) sprawy elkonomiczne i umowa; 2) 
sprawoądanie z otwarcia Spółdzielni Zwiążkowej 
w Łodki i sprawa udziałów ina rzecz Spółdzielni w 
Warszawie; B) udział członków w Święcie Pracy, 
w dniw 1 maja. Zarzady Oddziałów proszone są 
o wydelegowanie swych przedstawicieli; " 


7 ` . 

"Ruch spółdzielczy. 
ORGANIZUJEMY MLECZARNIĘ I MA- 
ŚLARNIĘ. 

Robotnicza Spółdzielnia Spożywców w 
Pogorzeli (pow. Mińsk. Mazowiecki) już od 
dłuższego czasu nosiła się z zamiarem założe- 
nia u siebie maślarni w celu zaopatrywania 
spółdziełni warszawskich w masło. 

Długo się nie namyślano. Zimą wspólnym 
wysiłkiem nagromadzono sporo lodu. W mar- 
cu kupiono centryfugę 125 litrową, przez któ- 
rą członkowie spółdzielni za niewielką opłatą 
przepuszczają mleko. 

Dało to jaknajlepsze rezultaty: mleczarz 


` 


bliższem poznaniu. Jest nerwowy w tempach 
1 w rytmice tam, gdzie nie musi pilnować zgo- 
dy z orkiestrą; stąd też pochodzi częsta nie- 
równoczesność uderzenia obu rąk; bywa w in- 
terpretacji stereotypowy i powierzchowny. 
Mistrz Marteau — nie jest dziś. już tem, 
czem był jeszcze przed kilku laty. Jego ideal- 
nie czysty ton i nieskazitelna technikę — ħa- 
leżą do przeszłości, o ile wolno sądzić dwu 
ostathich koncertach. Pozostał nam jeszcze 
klasyczny, symfoniczny styl gry, który: wyra 
ził się szczególnie w interpretacji koncertu 
d-dur Brahmsa. ~ 
Rozkoszą było słuchanie na jednym z po- 
ranków w Fil onji „Kwartetu Sevcika", 
znanego nam już z lat poprzednich. Znakomi- 
ty zespół czeski wykonał wzorowo kwartety: 
Smetany („Z mojego życia”). Beethovena ($- 
dur) i Schuberta (d-moll). ` i 
I nasze zespoły kameralne, o które nieda. 
wno jeszcze tak było w Warszawie . trudno, 
stają się jeszcze obecnie liczniejsze, odważ+ 
niejsze i czynią widoczne postępy. Udziela im 


nadal jaknajwięcej, miejsca przedewszystkiem ` 


sala Konserwatorjum. Tu usłyszeliśmy znów 
muzykalnego rodzeństwa Wiłkomir- 
skich: troje szczerych artystów, tworzących 
doskonale z sobą zgrany ensemble (Marja — 
pianistka, Michał — znany, świetny skrzypek 
i Kazimierz — wiolonczela), którzy z pamięci 
wykonali piękne trio g-moll Schumana i a- 
moll Czajkowskiego. E 

Kwartet J. Ozimińskiego — drugi swój 
wieczór kameralny na korzyść „Bratniej Po- 


wysłuchanie Szymanowskiego kwartetu `c- 
moll ugrüntowało 'sąd, wyniesiony z sali za 


słuchacza w większej części abce i obojętne; 
część środkowa, “andantino semplice — jest 
piękna, wywiera wrazenie czystej, niewykal- 
muzyki. «Podobnie — z pośród 

trzech Meśni do słów Rabindranatha Tagore— 
è 44 


J agti + w 


mocy” uczniów szkóły Karłowicza — wypeł- | 
nit dziełami Mozarta 1 Szymanowskiego. Pie- 
śni wykonała p. Comte-Wiłgocka. Powtórne 


| kompozytorowie nie wszyscy są ucziiami 


rażem: część I i II pozostają dia | pod kierunkiem prof: Rylla. Ponadto ka 


miejscowy zwinął swój interes i wyprowad 
się z Pogorzeli, członkowie zaczęli domag 
się, aby i w Grzybowiłku (filja spółdzielni po- 
gorzelskiej) była centryfuga; w Pogorzeli zaś 
— 125 litr. centryfuga nie wystarcza. +. kol 

Dlątego też Zarząd posiadaną centryługę 
odstawi do Grzebowilka, a do Pogorzeli spro- 
wadzi nową 250 litrową centryfugę, a jedno- 
cześnie ma zamiar już w maju zakupić przy= 
rząd do robienia masła. Wszyscy członkow e” 
wyrażają gotowość sprzedaży spółdzielni tłu- ` 
szczu mlecznego. co pozwoli jej produkow 
większe ilości masła, 

Za przykładem Pogorzeli pójdą niewątp 
wie inne spółdzielnie, leżące w obrębie wiel- ` 
kich miast, których zaopatrywanie w świeży 
i dobry nabiał wezmą w swoje ręce. : SA 

WYMOWNY PRZYKŁAD. s 
Robotnicza Spółdzielnia Spożywców „, 
nia" w Piotrkowie, otworzyła dn. 9 marca 
swój nowy sklep przy ul. Krakowskiej. 

W rezultacie natychmiastowo szysł 
sklepikarze z tych okolic Piotrkowa obniż 
cenę 2 kl. bochenka chleba z 850.000 mk, na 
800.000 mk. Czyż nie jest to wymowny przy= 
kład okradania przez handlarzy spożywców 
oraz potrzeby istnienia kooperatyw rob 
czych, usuwających pośrednictwo pasorz] 


ña raty 


wykwiatne gotowe garnitury i p ' i 
na shkłaczis i na zamówienie or 
Manufaktura wszeikisgo rat 

Specjalny dział wojskowy 

Marszałkowska 52 


Poleca H. Jucat i A Solomon 


uwaga po cenach zniżonych 


NA RAT' 


wykwintne Okrycia tamskie, ko 
ubiory meskie oraz manufaktura 


. „GOLDHAFT” 


Nowolipie 30, m. 8, front I p 
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wódki niesłodzone: 


- Czyszczona 
Perła 
Starka 
Starucha 
Żytniówka 


à 


to pieśń dla mnie jedna: z najbardziej t 
nych, najpiękniejszych jakie znam, pieśni « 
manowskiego. O dwóch pierwszych. („Mł 
Królewicz” I i II) tego powiedzieć nie moż 
nie dziwne, że p. Comie-Wilgocka śpiewała 
bez przekonania. E 

Prócz zespołów kameralnych, 
gych publicznie, istnieje jeszcze jeden, k 
pubłiczność (w dwojakiem znaczeniu tego 


stem! 


menger — wiolonczela), Ta czwórka — nie 
reklamuje się wcale, pretensji żadnych nie na. 
—. prócz jednej niewątpliwej i osiągnięcia mó= 
żliwie wysokiego poziomu stylu t wyko 
publicznie wystapiła, o ile mi wiadomo, 
na koncercie „Wydziału Kultury”, poświę 
nym pamięci Smetany, pozałem tylko w 
druga sobotę popołudniu gra w „Szkole Sz 
Pięknych" — dla niewielkiego. koła stuci 
tej szkoły i innych osób, które o tych k 
tach wiedzą a chcą słuchać muzyki w sk 
niu i tylko dła niej samej. . Na dwóch 
popołudniach sobotnich słyszałem Mo 

Becthovena i Smetanę: zapewniam, że p 
jemność estetyczna z produkcji tych była 
cznie większa, „niż tiizina innych, któ 
zmierzeniu ich „mistrza szkiełkiem' i, 
może nawet śkazałyby się lepsze". 


4 
= Muszę dokonać sprostowania rze 
pewnej, pomyki faktycznej w ostatniem 
wozdamiu śwojem z poranku kompozyto 
gó uczniów  Konserwatorjum *). f 
źródła, dodatkówo poinformowano, — m 


Statkawskiego i nietylko jego; pracowali ta 
zycje produkowane powstały uS 


pozwolono: je wystawić, ale bez - oficj 
słempła. ME. , © 


» 


W Nr. 104 z dn. 14 b. m. 


o 


pei 


i iiris najwyższa wynosiła kedani w 
larszawie 9%, najniższa 2 w Zakopanem poch- 
ło, temperatura najwyższa omegdaj 119, naj- 
za 0%, « 

zewiywany przebieg pogody w anio dri- 


pja hmurno,. opady, chłodno, Arora, 
s dość silne wiatry z ferina zza zachod- 


FANIA I ODCZYTY. 

z tyg biologics jego, We ożwartek dnia 24 
a 1924 r., ocbędzłe się o godz B-ej wie- 
ia PON RAN Odziału Warszawskiego Pol- 
go Towarzystwa Biolegicznego w audytorfum 
yiwi  Fiziolegicznego Uniwensytetu (Krakow 
ileście Nr. 26). 

orządek dzienny: 1 Węgierko: Mikrometo- 
dia badania „odczynu skłaczania”, 2. S. Siera- 
ii E Miłejkowska: W jakiem stężeniu H 
oszczególne gatunki giga 3 S, Siera- 
i i E. Milejkowska: O zlepliwości zasądo- 
j . 4, J, Supniewski: Badania nad me- 


Kol rdzprzwa na Woli Na uk Woiskiej 
domu Nr. 73 wynikła bójka wśród grupy 
| dkładających się z 10 osób. Po krótkiej 
radiy trzy strzały rewołwerówe, 'poczem 
A z uczestników bójki. upadł na chodnik, bro- 
krwią, ,a pozostali zaczęli się rozpraszać. Na 
; strzałów nadbiegł będący. przypadkowo w 
ele św. Stanisława przodownik 8 komisarja- 

bllewiski, który: wyżął rewolwer, podbiegi do 
ników i, jednego z mich trzymającego re- 
rw ręku, ujął i rewolwer mu odebrał. Jest 
slaw Janiak, ślusarz (Wotska Nr. 109) Po 
feniu się, awanturnicy znowu zaczęli się bić. 
dy przod. Szał«ewski, widząc ża nie. zdoła 
dać rady i, w obawie aby mw nie odbito; ate- 
wanego, wiezwał pomocy sześciu postenuniko- 
i z Ż2.go komisarjalu, którzy.zatrzymali jesz- 
pięciu vczestników bójki i odprowadzili ich 
'komisarjalu Są to: Jakób Jabłoński (Wspó!na 
, roboinik fabryki „Gerlach a Pulst", Ale- 
Bochiński (Wolska Nr. 71), robotnik, Jan 
teki (Wolska Nr. 105), robotnik, Karol Szute 
olka Nr. 167), ślusarz i Władysław Walerja- 
olska Nr. 72), robotnik —— wszyscy byli 
 Postrzelomyu okazał się 22-tetni Stanislaw 
ziejczyk (Sławińska Nr. 66], murarz. Le- 
Pogctowia stwierdzić przestrzał klatki pier- 
'na wylot i, po nałożeniu opatrunku, proe- 
ózł ranionefo w stanie ciężkim do szpitala Dz. 


żiowiicje 31 „petardzietów”. Największa 
nina z petard ma „wiwat' odbywiała się ra- 
podczas nezurekcji ma placu Girzybowskim 


policja w sile 25 ludzi z podkomisarzami: 
m i Rotmilem na czele, nie chcąc wywo- 
przykrych zajść z rozwydrzonymi wyrost- 
w obronie któnych stał zgromadzony tłum, 
4 się do bramy domu. Tam- podkomisanz 
recki polecił, aby mieszkający najbliżej poli- 
udali cię do damów, willożyłi ubranie cywil- 
/ wówczas dopiero obserwowali strzelających. 
st ten okazał w skwłikach b praktyczny. Po 
zonych strzałach policjanci za zgóry upa 
4 sprawcami zabronionych przestępstw i 
od kościoła, bez zwrócenia uwagi tłumu, za- 
ań „pełardzistów” i odprowadziń ich dlo 8 
sa Tym sposobem, dzięki aktownym 
eniom p Góreckikgo, obeszło się bez zajść, 
ee miejsce pized dwoma laty również 
as rezwrekcji na p} Grzybowskim. 


Ofłagy strsfałów rfi „wówat”. Przy ul. Chtod- 
j przed kościołem ćw. Karola Boromeusza pod- 
proces rezurekcytnej robotnik 20-letni Jó- 
Franlfewicz (Twarda Nr. 8) zabawiając się 
iem na „wiwat” z calichlorioum, wskutek 
nia pękniętych odłamków. kamienia od- 
anę szarpaną twarzy., prawej stopy i uległ 
AA kości prawego podudzia Pogotowie 
icato ofiarę świątecznych do 
a św. Rocha 
— | reed. os aps św. Axfdrzeja przy ul. No- 
Ne, 
utek własnej nieostrożności, siła wybu- 
berwała koniec palca prawej neki 18-leinie- 
Marianowi Mocligskiemu (Smocza Nr. 8), k 
1ozło Pogotowie do szpit. św. Ducha 
a placu Grzybowskim przed kościołem 
iA Świętych 16-letni Eugeniusz Niewia- 
 (Wronia Nr. 4), praktykant , eledkiriotech- 
w czasie wybuchu petand zranił się w pa- 


wej ręki. Pomocy raniomemu udzielił lekarz 


„wiwatów” 


Na cmentarzu prawosławnym pa Wo nie- 
sprawca strzelając z rewolweru na „wi- 
ostrzędii w lewe udo 13-letniego Edmunda 
skiego (Redutowa Nr. 7), ranionego opatrzył 
ejscu lekarz Pogotowia , 


Z braku środków do życia Jan Szyszkowski, 
38, wyrobnik, zamieszkały w przytułku nocle- 
a przy ul Dziikej Nr 62, z braku” pracy i 
ków do życia, usiiował otruć się jodyną. Le- 


Pogotowia weg > e do sapiiala | Jezus- Piutonowego przesłano da ko» | 
akiego. | mendy miasta, 4 | 
| oceniani ~ 


Redaktor naczelny dr. Feliks Perl, 


kościołem Wszystkich Świętych. , Zmobiłi- 


50 podazas sirzelamia ma wiwat 2 pe- f 


ROBOTNIK. wtorek, 22 kwietnia 1924 r. 


Walim policjanta z pijanym awfatusnikiem. 
Na ul. Radzymińskiej przeć domem Nr. 5 pijany 
Władysław Jóźwiak, szeregowiec 10 putku sape- 
rów w Kielcach z bagnetem w ręku napadł ma Ja- 
nà Gryszokina (Radzymińska Nr. 5). Na alarm 
nspacniętego nacbiegł posterunkowy 15 komisa- 
cjatu, Ignacy Trzaska. Alwanturnik, widząc poli- 
cianta, rzucił się do ucieczki na ul Tarchomińską, 
gdzie został ujęty Gdy policjant usiłowa: $0 roz- 
broić, Jóźwiak rzucił się z bagnetem na niego. 
Wtedy Trzaska, w obronie własnego życia wy- 
Arrei z rewolweru w kierunku awanturnika, ta- 
mac go Da wylot w prawa nogę, powyżej kołana. 
Ta sama kula ugodhiła w przechodzącego wów- 
czaś ul. Tarchomińską Andrzeja Kanajewskiego 
(Radzymińska Nr. 5). Obu ranionych opatrzył na 
mijeceu lekarz Pogotowia, „Rozbrojomego awan- 
türnika otjprowaczono do 14 Kkomisarjatu, a na- 
stępnie do IV mutono  żandarmecji wojskowej, 
który prowadzi dalsze dochodzenie. Jóźwiak był 
w mumkłurze ptonowego, dokumenty Osobiste 
zaś miał na szeregowca 


Zagadlęowy zgon. W tkmieszkaniu własnem 
przy ul. Siedzibnej Nr. 22 zmarł nagle z objawami 
otrucia, 88-iótmi Jan Czarnecki, zwirotatczy. Zwfo- 
ki przewiezieno do prosektorjum. 


Śmiertelne przejechspóe. Na rogu ul, Żelaznej 
i Leszno pod tramwaj linji „O idący w stronę uł. 
Złotej dostał wię puszczony samropas na ulicę 6-fe- 
ni Albram Kacman (Żelazna Nr. 85), który po- 
niósł śmierć ta miejscu 


Skok z IH pieta. W domu Ne. 84 przy uf. 
Nowalipki wyskoczył oknem z wysokości IM pię- 
tra 27-letni Izydor Karpiński. Lekarz Pogotowia 
stwierdził: złamanie obu kości lewego. podudzia i 
ogólne potfuczenie i przewfózł desperata do szpi- 
tala Dz Jezus. 


„Zwłoki bliźniąt W domu Nr. 3T przy ul Pa- 
wiej w ogólnej ubikacj? stróż domu (zmalazt zwło- 
ki bliźniąt jedno płci męskiej, drugie weńskiej, 
które odesłano do prosektorjum. 

„Utomięcie.. Posterunkowy 9 komisarjatu Wia- 
dysław Dutkiewicz został zawiadomiony, że 
wprost portu Czerniakowskiego przy ul. Solec u- 
tona? w falach Wisły jakiś mężczyzna. Zwłok to- 
pielca, mimo usilnych poszukiwań nie znalęziono. 
Dochodzenie prowadzi 9 komisarjat, 


Katastroła kolejowa. Na stacji głównej w po- 
bliżu przejazdu kolejowego przy\ul. Żelazneg wy- 
kolei? się wagon osobowy z pasażerami pociągu 
Ńr. 517, który wyszedł ze stacji głównej o godz. 
23 min. 35, Wiskutek iwykolejenia się wagonu u- 
leg? okaleczeniu prawej nęki powyżej łokcia Jó- 
zef Ryng (Radna Nr 9), który po opatnuniku przez 
felczera kolejowego udał się w dalszą drogę Po 
odczepieniu wywróconego wagonu, pociąż wyni- 
szył w dalszą drogę, Przyczyna bot ozrojącią narazie 
nieustalona, 


Kzlastrofu budowla, Na posesji Nr. 49 przy 
ut Grochowskiej w lewej oficynie i-piętrowej u- 
enamej pizez kamisję techniczno -budowlaną za 
zzórożony, obsumęła się szczytowa ściana, grożąc 
tdalszem zawaleniem. Dokonama na skutek po- 
wyżezego ponowna komisja. wznała stan za kata- 
sirofalny i postanowiła wniosek niezwłocznego u- 
sumięcia lokatorów w mieszkaniach ma parterze 
i I piętrze — położomych przy zawalonej „scianie, 
a zajmowanych przez rodziny Stanisława Koziń- 
skiego i Aniele 'Wojtowiczową. Zagrożony dom 
zabcepóeczono przez postawienie posterunków. 
Bezdomnych lokatorów umieszczono w barakach 
na Powązkach 


Rozpiztwy zpikówe i bójki świąteczne. Na ul 
Lewickiej w Mokotowie, w czasie bójki podczas 
Ebacji Świątecznej zoskał zraniony nożem Stani- 
sław Ofszewski, ułan 7 pułku 4 szwadronu, który 
był pijany. Ranionego opatrzył w XVI komisa- 
rjacie lekarz Pogotowia. 

— Na podwórzw donu Nr. 63 przy ul. Mada- 
Mińskiego w Mokotowie, w czasie bójki pijanych 
mężczyzn został uderzony nożem w okolice bewe- 
ge oka Wiktor Felerski (Lewicka Nr. 9) — przez 
Stefana Urbańskiego (Puławska Nr 87), który 
zdołał zibiećz  Ranionego, po opatrunku, prze- 
wiozżło Pogotowie da szpitala Dzieciątka Jezus, 

— Przy wl. Inżynierskiej Nn 9 został pchnię- 
ty nożem Władysław Turczyński (Bródnowska 
Nr. 4), który odniósł rany w brzuch w okolicę et 
wej pachwiny, wskutek szego jelita wyszły , na 
wierzch, zaś lewy policzek został przebity na wy- 
łot, Ranionego w stanie ciężkim przewiozło Po- 
gotowie do Szpitala Przemienienia Pańskiego, 
Sprawcę zbrodniczego czynu Steiana Gadzika (ln. 
żynierska Ne. 9) aresztowano 

— W domu Ni 212 przy ul Czerniakowiskiej 
pobili się nożami Kazimierz Warda i Jakób Rauch 
obaj zamieszkali przy ul./ niakowskiej Nr. 225 
w wyniku bófki Warda odniósł ranę klatkś 
siowej i, po opatrunku został przewieziony ka 
Pogotowie do szpitala Dzieciątka Jerus. Raucha 
aresztowano. 

— Przy ul Wromiej Nr. 49 niewykryci spraw- 
cy; zranili ciężko nożem w głowę 32-letniego Wła- 
dysława Tomaszewskiego (Wronia Nr. 35) Pago- 


towie przewiozło Tomaszewskiego w stanie cięte | 


kim do szpitala Dzieciątka Jezus 

\ = Plutonowy. W. P. Bonifacy Cichocki, bę- 
dac na Bbacj świątecznej u kolegi swego Zyg- 
munta Szyndlera przy zł. Dobrej Nr. 20, postrześśł 
go w lewe ramię. Postrzał był nzekomo przypad- 
kowy  Ranionego, po udzieleniu pierwszej pomo- 


cy orzewiozło Pogotowie do szpitala Dzieciątka | 


Pofcjęat w ro streżalia. Posterunkawy 8-$0 
komisarjatu Andrzej Zelert, będąc w obchodzie 
został zawiadomiony, że w domu Nr. 34 przy Šli- 
skiej, w mieszkaniu Mendia Telenbauma wydoby- 
wa się dyd z futryny. Po stwierdzeniu, że palą 
się deski w ścianie, posterunkowy wyrąbał część 
ściany od %orytarza i, przy pomocy stróża domu 


pogotowia mi irowskieżo oddzialu straży 


Epiiemji zkmnęhów  semebójcáych. Przy 
6kwerku na pl Mickiewicza napił się esencji ot- 
towej w celu samobójczym 22-letni Zenon Micha- 
kowski przybyły z Łodzi, którego Pogotowie 
przewiozło do iszpiłala św. Rocha, gdzie nie 'd- 
zyskawszy przytomności, życie zakończył. 

-— W domu Ne. 138 przy ul Łuckiej ułowała 
otruć się esencją octową Anna Dwcrenicka, któ- 
rą Pogotowie przewiozło. do szpitala Dzieciątka 
Jezu, 

Pożary. W budynku elekirnwchnicznym na 
VI posterunku kolejowym stacji główna towaro- 
wa zapaliła się ściana drewniana od silnie rozpa- 
lcnego pieca. Pożar ugasili dyżumujący tam kon- 
duktorzy przy pomocy robotników kolejowych 

— W. mieszkaniu Stanisława -, Konarskiego 
przy ul. Kaźmierowskiej Nr 19 w Mokotowie od 
silnie rozpalonego pieca zapaliła się ściana. Po- 
gotowie Ill oddziału straży ogniowej, po wyrą- 
baniu części ściany, pożar ugasiło. 

-Żywa pochodnią Marjan Żochowicz, w czasie 
cporzączenia krupniku ze spirytusu w mieszkaniu 
własnem przy ul. Wożskiej Nr. M, wskutek nieu- 
miejętnego obchodzenia się z agniem, spowodo- 
wał zapalenie się krupniku. s W czasie gaezemia 
coia Żochowicz zapalił na sobie ubranie, przy- 
czem doznał poparzenia twarzy, rąk i nóg. „Po 
opatrunku, Pogotowie przewiozło „poparzonego 
do szpitala Dzieciątka Jezus 

Rozbój pod mdąstem. Piotr Jaszczenko (Ma- 
ła Nr. 9). powracając z Pelcowizny przez Nowe 
Brudno przy składzie węgla na terenie stacji War- 
szawa-Praga wprost ul IMajowej został napadnię- 
ty przez trzech nieznanych ofpryszków z których 
jeden był wbrojony w rewolwer. Steroryzowawe 
szy Jaszczenkę bandyci zażąjdak wydania pienię- 
dzy, Bandyci zrabowali 57 mitjonów mk., porifeł 
z dokumentami, 30 par pantośji płóciennych dam- 


który nosił wodę, pożar ugasił przed przybyciem 
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skich, palto jesienne i kapelusz. Po rabunku ban- 
dyci związali Jaszczence ręce i nogi i pozostawili 
go na miejscu, sami zać zabiegi w stronę Nowego 
Bródna. 


Chcłała add się życia benzyną. 21 -ietnia 
Lucyna Filipowiczowa (Belgijska Nr 11) w zela . 
szmobójczym nmapiła się benzyny Lekarz Pogo- 
łowia, po przepiukamu żołądka, pozostawił des- 
peratkę na miejscu. 


Bodrzacone dzieki. W ciągu ubiegłych świąt 
znaleziono dwoje podrzuconych «dzieci jedno pici 
męskiej, drugie — Żeńskiej w następujących pun- 
ktach: ul. Przejazd Nr. 4 i Hoża Nr. 16. Dzieci 
przesłańo Ko domu wychowawczego przy spital 
Dzieciątka Jezus. 


Upadek ze schodów. Ś0-ietnia Marianna Ję- 
dszejczakowa (Belgijska Nr 19), wskutek zawro- 
ts głowy, po wypiciu kieliszka wódki spadła że 
schodów na klatce schodowej, przyczem idiotki- 
wie potiwkiła się i dostała krwotoku z gardła i u- 
szu Pogotowie, bo opatrunku, pozostawiło sta- 
miszkę na miejscu. 


Teatr i muzyka. 


Teatr Wielki. Dziś „Aida”. | 

Teatr Rozmaitości W dalszym ciągu „Żywy 
Badda” 

Teatr Letni Dziś „On, ona i mama”. 

Td.ttr Reduty (Gra  <odłienie aai 
„Wielkanoc ”. 

Teatr Polski, Dziś ż jutro „Cyrano de Dage. 


rac" 


Teatr Mały. Powtarza premierę „Świerszcza 
za kominem". | 

Teatr Komedija; Ostatnie  pizedetawienie 
„Procesu nozwodowego” 

Teatr im. Fredry. Dziś i jutro „Hanka z Sie- 
radza". 3 


Teptr Praski. Wieczór „Królowa Powiśla”. 


we Nąwości., Dziś i jutro „Medi“. | 
eafr Wadewil. Codziennie. „Najpiękniejsza 
z deze: 


Teatr Qui Pro Quo. Program fubileuszowy. 
Teatr Sańczyk. Nowy program P. P. P. 


Zorganizowany przez Komitet-Stołeczno Wojewódzki Ligi 

Obrony Powietrznej Państwa wraz z Towarzystwem Kursów 

Technicznych rozpoczyna się 28 kwietnia 1924 r. Wykłady 

odbywać się będą wieczorami. Informacji udzieła I Zapisy 
przyjmuje Kancelarja Kursów 


Mokotowska 6 od godz. 6—7. 
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na długoterminowa 
4ta część 
przy kupnie. 


Ubiory męskie i okrycia 
damskie tylko u 


L. Pinkusewicza 
Dłuna Ne 20. 


N. Mel F. ROSTROWSKI 


lek. b. szp. Łazarza ch. we” 
ner. skór. analizy krwi na syfilis. 
Chłodna 26, tel.;99-29. 1- 31 5-7 
Panie — oddzielna poczekalnia. 
ana 


1 NA b. lek. ki. parysk. we 
l. mer. skór., niemoc pie 
Zielna It, do 1, 4—7. 
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zamożnym ustępstwo. Dr. Wel 

traub, Praga-Targowa 78 m. U 
przy Wileńskiej. 10 -12 4—8. 


Była starsza panna z £ „Lu 


na” wyko ywa -kostjumy" 
alta i suknie. Nowy Swiat 24 
54 M. Borowska. + 49 


| reż do szycia Kaspo) 
klego” Hurtowo—Detalicznie” 
Raly. Warszawa, Marszałkow 
153. Zamawiać można konie 
lip solidne w wielkim wy” 
rze poleca Francisz€ K 


Arens, Plac Trzech Krzyży, cef 
bezkonkurencyjne. 


POMPY, ; sikawki, węże PP) 


fabryra Stanistaya TYS. 
biekiego. Kopernika Ne 33. ( 
pośredników dogodne warunki 

do narzędzie: w 


2 MASTÓW (wyrób sprawd? 4. 


A i narzędzi b. dokładny: 
potrzebują duże zakłady me A 
niczne: l-go do hartowni l Sa 
fierni, 2:go do działu śl 'sarsk 
ie precyzyjnego I grysatski 

ferty, tylko kandydatów mela 
|eych dużą braktyke w iych d A 
tach, kierować pod . Narea 
nia” do „Rekiamy Polskiej” i 
isna 10. 


Najlepszą Chińską 


Herbatę Erbe Tea 


z marką „Czerwona Słońce w złotym opako- 
waniu nabyć można g kclonjalnym sklepie 


M. Bielawski, 
Warszawą, Bielańska 7, rar 245=99. 
Swłał główny: GRANIGZIA 14, tel. 282-21. 
Przeds'awie el na Grodno „Sjalioł”, Zam towa 18. 


wwa 


Laboratorjum Chemiczne 


„Janis“ 


Al. aa 29, tel. 266-12 (s lep w podwórza) 


poleca doskonałą wodę kolańską znaną ze swej dobro- 
ci dia P. P. Fryzjerów.e 
Okazicielowi Śistefdago ogłoszenia udzielam 10—15% rabatu. 
APO" 
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TEG, 
DRUKARNIA „ROBOTAJKA” 


/ © WARECKA 7, | 
WYKONYWA WSZELKIE ROBOTY W ZAKRES 
DRUKARSTWA WCHODZĄCE:. 
AFISZE, ULOTKI, DRUKI BIUROWE, 
mmm KSIĄŻKI I BROSZURY. === 


PRZYJMUJE DO DRUKU: 
DZIENNIKI, TYGODNIKI, MIESIĘCZNIKI. 


WYKONANE STARAME, (EM MNE. 
ia kian grzedsładany gzszegóływe Kosztorysy. 
r aa aa 2 | 
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odpowiedzialny: Jan M. Borski. 


+ Redaktor Odbito w drukarni „Robotnika“, Warecka ? 1 


